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Z  W iednia d. g i .  M arca.
W y d a n y  od J. C . K . M ci do ftanów  

węgierskich pod d. 22 Stycznia r. b. lift w  
łacińskim ię z y k u , zw o łu ią c y  seym  na-dzień 
2  Maia dc. Presburga , ieft naftepuiącey treści:

M y  Francifzek W t ó r y ,  z  łaski B ożey 
cbrauy Cesarz R zym sk iJ  K ról W ig ie r s k i ,
& c .  j ” G d y  zakończyliśm y dla N afzych

dziedzicznych kraiów  i poddanych równie 
nieodzowną jak Uciążliwą w o y n ę , ieft z  oy- 
co w skiey  N a fze y  miłości pochodzącą w y r a ­

źną Wolą , która iedynie w czafie  w o y n y  
w ftrzynianą zoftała , niczego nie opufzczać i 
u ż y ć  , Co tylko fzczęscie i dobro n-ifzych 

dziedzicznych kraiow  fpraw ić i trwałoHĆ iego 
ugruntować może. .A żeb yśm y tem prędzey 
tego fzczęsćia dokonać mogli , zw ła fzcza  

W ukochanem Nafzem K róleftw ie W ę ­
gierskim i należących do niego kraiach , w  
iniarę N afzey ku nim miłości , i one dla nay- 

p o in ie y fz c y  potomności zagrun tow ali, raczy­

liśm y przeto na d. 2 Maia r. b. przez niniey- 
f z y  lift zw o ła ć  ogólny seym ao wolnego R r. 

miafta Presburga, na którym  W  osobie N afzey 

znaydow&c łię będziem y, j z  nafzemi wier-
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nemi (tanami względem fposobow dla dopięcia
trw ałego fzczęsoa  i dobra wiernych N alżych 

poddanych, a iftotniey względem popraw y 

losu i ulgi w  podatkach lu d o w i, iako też po­
praw y sądow nictw a, od którego w ew nętrzna 

fzczęsliw ośc za leży , naradzać fię będziem y. 

Na m ocy w ięc  tego Nafzego hftu zalecamy i 
rozkazuiem y W a m , ażebyście fię pod kara­
mi uftawami przepisanemi na w y i e y  w zm ian­

kow an ym  dniu i mieyscu osobiście znaydo­
wali , a to dla naradzenia fię z  prałatami, 
baronami i fzlachtą Nafzego K róieftw a W i ­

gierskiego . należącemi do niego kraiam i, 
względem p o w y ż lz y c h  uftanowić fię maią- 
cych przedm iotów . ,,

Dla p r z y g o to w a n ia  C. R . p o m iefzk ań  w

Presburgu w  prymasowskim pałacu , i w  
domach hrabiów Bathiani, Aponii i Orsmodi, 
iu , potrzebne rozporządzenia poczynione zo- 

fta ły . T am tcyrz y  magiftrat zatrudnia fię 
także spiefzno naprawą dróg tak w e w n ą trz , 

iak i około miafta, i potrzebne imefzkania dla 
posłów seym owych gotuie.

Z  Stokolma d. 5. M arca,

Od czasu mianowania na urząd prezy-
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denta rady-w oienney barona Cedeflrom nad- zebrania. Zaczęto ta k ie  fporządzac drogę 
zw y c za y n a  w  w yd ziale  tym  panuie czyn - dla przeiazdu K róleftw a Jmc ; zapew niały, iż 
nosc. Na dniu i  K w ietnia całe w o y sk o  no- pomiędzy innym potrzeba bedzie 160 moftó W 
We przyw d zieie m ondury, których k ró y  w y fta w ic ,

zbliżaiąc fię do czasó w  Karola X II . będzie Margrabia Mos m ianowany zofrał atn- 
iednakże w y tw o rn iey lzym  i bogatfzym  od balkadorem p rzy  dw orze neapolitańskim. Hra- 

ninieyfzego. Wyciągu nadchodzącego lata w  bia del Campo Alatiges ma b y d ź przeznaczo- 
Finlandyi za ło żo n y  będzie oboz z  10,000 tiy  do ambaflady w  Lizbonie , X ią ż ę  de 
ludzi, który  podług w fzelkiego podobieńlłwa Calłelfranco do W ie d n ia , a X ią ż ę  de Frias 
K ró l Jmc w  to w arzyftw ie  ż o n y  fw o ie y  do Londynu.

odwiedzi. Powfzechnie mniemają, że  p rzy  L ifty  z K a flyx  zapew niaią, iż  w id zia-
tem zdarzeniu Monarcha nafz w idzieć iię bę- no w  tym  porcie na iednym okręcie woiennym

dzie z Imperatorem Jmc R ofiyyskim . W  tym  niewolnika zam askow anego, k tóry  ma b yd ż

momencie werbuią tu dla dopełnienia załogi p rzew ieziony do A m eryk i i względem  które-

fzw e d zk ie y  na w yfp ie  S. Bartłomieia od A n - go osoby n a y w ię k fz y  sekret panuie.

g lików  oddaney; ci k tó rzy  zaciągnąć fię '  Z  Genui d. 6. M arca.
pragną mufzą pofiadac iaki u ży te czn y  kunfzt, ««■..„ c - ■ j-. i .
^  f „ . Mimfter rrancuzki D ejean, k tóry  przed
Fregata Jarramas znayduiąca Hę w  p o r c ie ........................ . . , ,
rr , , . ™ , . . kilku dniami do P a ry ża  w yjech ał , przed
Karlskrony lelt przeznaczona do przew iezie- . J
„ • „ . i  . . , „  , fwoim w yiazdem  udzielił nalzemu rządow i
ma tych rekrutów , i iak tylko morze w olne „  ,,
, ,  . , , , , liftu miniftra T a lleyran d , w  którym  pomię-
będzie od lodow  natychmiaft w y p łyn ie . . J . .  . L  .

, ,  , , d zy  innem w y raża  ten nnmfter, iż  ęb. Dejean
Niektóre zagraniczne gazety  donofiły o l , „  , ,, , . . _

. , . , . . . , lcft w e zw a n y  do P a ry ż a  dla rozmówienia fię
ząaanem i otrzymanem uw-oluiunm od s łu ż b y  , , , . „

i m u - • , . , ’ , Z p ierw fzym  konsulem w zględem  oitateozne-
jenerała i  olli i admirała Cronltedt, co leduak r  ,

zupełnie ieft t u m  T  7  ? ” * * * ’
Z  M a d r y u  ,1. “  Lutego. n ie p .d l.5 l.1 c ,,  t o r e y  den, .  now o u k  n ty -

■ n r ,  , r i uroczyftfze zapewnienia,
row lzech n ym  celem rozm ow  tuteylzych  ^ „  ,

. n J , Blizkie w yniefiem e naizego w lp o ło b y -
lelt podw oyne zam ęzcie ułożone m iędzy ua- , ■, , . . . . lrL

. . watela X d za  Spina do godności kardynalftw a
lz y m  1 neapolitańskim dw orem , tudziez po- , . , . „ . ,
. . .  , , Ti- -ttt urzędów  me zapowiedziane zoftało fpraw uią-

d r o z ,  którą ma K ro i Jmc odprawie do W a -  . ‘  . 1 r ‘
, . r „ , . cemu intereila nalzey K zepltey w  K zym ie.
le n c y ,, K .m g e n y  , Barcellony; „a  p o d ro l t? . ^  ^  ^  ^  ^

nadchodzący Sierpień ma b y d z przeznaczony. _ J , . . . .
XT ,, , , „  . - Powfzechnie mniemają, i ż  potem X . Spina
K ról Jtnc Neapohtanski uda fię w  tym że czalie . .
. , „ t, przybędzie do P aryża  dla zaltapiema nneysca
iak powfzechnie mniemaią do Barcellony w  to- , , *

, , „ • , kardynała Laprara przeznaczonego na arcybi-
W arzy fi w ie  córki fw oiey  X c z k i M aryi A nto- J

J ■ sRupa medyolanskiego.
Diny przeznaczoney na żonę dla X cia  A ftu ryi. r . . ,
, T/  r  J f / D ow iaduiem y fie z Tulonu , ze 3 okręt3»
W  czafie bawienia tych dwóch M onarchów .. . . r

n „  . , liniow e 1 4 fregaty powracaiące z K ac!yx
w  barcellonie bedzie za łożon y  dla r o z ry w -  . ,

„ za w in ę ły  do tego portu,
ki oboz z  20,000 ludzi. Juz nawet gwarclye
królew skie, i niektóre regimeufa iazcly i pie- Z  M edyolanu d. I I .  M arca.

choty odebrały rozkaz na teti czas tam fię Na dniu 4 b. m. armii francuzkiey p rzy
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, W nono U  ltommundantuw korptl- (m ó w i)  prow adzą *  snb, spory lub p to c a  

s ó w  nie będzie 4«< M  dottor r o z a f f i . ł  W  rzadko k W y  żeby Hę dobroczynno dufło 
w 1  i o l n i e L  w o ysk a  francnzkiogo. pom iędzy md. n,o w  tntęfeały. T e  fpotw a- 

W fz e lk i d o z o r, k tóry  im w  cz .lie  w o y . y  po- r z . i ,  i=dn, przed drng, A r o u f,  p o w ię k fc a i, 
„ b u ł  nad policya , teatrami i cudzo- k r z y w d ę , przew raca,, p raw d ę, rozpufeczai,

"m cm ."i odd.,d'do u r z ę d ó w  cyw ilnych .a le -  M .m llw a i zo b u  Aron b io r, bezw A yduie 

o y i p o d  żadnym  pozorem wdawać' frę do „ a d g r o d y za  fw e  p odlosc. J .ze l, H ooęcyfię, 
z y  pou x  > V znudzeni fporem lub w ftyd ząc hę mefprawie-
tego me bę ą mog u dliwości zbliżaią fię do z g o d y , podżegacze

Z  Paryża d. 17. M arca. smucą fię , gniew aią, i podwoiaią fw ą  złośó

P ierw lzych dni p rzyfztego  m ie lc a  po- i H am Awa. N igdy p raw d y nie m ó w ili, lecz 

W i e t r z n y  J i a r z  I M .  >«'» #* •*>  teraz ani podobtenAwa te y  me utrzym u,,.
Z m  ' dla pokazania AngliM™  « -  PrzeArafzeui zg o d , , u,e tuog,e tey zabromc,
świadczenia z  parasolowym  b \ n » n .  . D . ZI i ,  tylko p o ,w a rz , przew lec T a k ,
t m. zona icoo przcdlięwezmic s m  powie- gra i, teraz angielskie dziennik.. Nic ptzectw - 

 ̂ nieyfzego praw dzie , i tik rozgłaiZcine przez

' “ - N a T c z o r a y fz y m  poAedzemu mianował nie wiadomości z Francy,. Czyso pnblicz- 
„ n a t  członkiem i t a  ,,r ,w o .,.w czego  ob. „ ego. długu, która doptero w czaA e pokotu 

Sturtz kommiflarza rządowego p rzy  trybunale miała b y d i  obrachowana iux w  w ielką X ię -
‘ , - , ge w  pisaną zoftała, a PP. Dziennikarze an-W Dwochnioitach.  ̂ . , . _

X x ę  nafłępca Oranii m iewa częfte na- gielscy g ło fz ą , i'- dla umkmema obrachunku 

radzenia z mmifircm Talleyrand. Przed kilką „egocyacye s ą  przeciągane. Cała Francya 

dniami oglądał W to w  arzy" ftw ie miniftra w e- pragme uftalenia nimeyfzego porządku rze czy , 

w m -rznego [łarożytn osu, obrady i inne rzad- oni zaś m ó w ią , *e  nikt me żeli kontem, 
k o sa  z W ło ch  w y w iez io n e . W ip o m n io n y  Barrei-a czynią sekretarzem le g a c y i, Ouinetta 

X i e  b y ł w iele razy  na obiadach u 3. konsu- prezydentem mialta,. d’Hauterive' podsekreta- 

i o w l w i e l u  m in iftrow , na których w ra z  z rzem ftanu, D uvala jakobinem , Touflain-
mm w i d z i e ć  m o ż n a  było  za w fze  fr.tncuzkie- ta kaznodzieią, ftatystykiem  , Ś w ię ty m ,.

co posła w  H adze, ob. Semonville, angiel- męczennikiem I nakoniec buntownikiem. W  

skiego posła Jackson, i do Flifzpanii przezna- czafie gdy b aw iący  fię W Paryżu Angli- 
czonego p o s ł a  batawskiego Meiners. X ż ę  ten c y , ubiegaią fię z fw em y małżonkami zn ay- 
o d w i e d z a  c z ę f l o  miniara Semmrnlle. dowania fię po kompaniach w  te y  f ło lic y ,.

Zamiaft drzew a wolności, po wielu m iey- komponuią ci M y  > ze fe kompanie składają 

scach m a i ą  bydx w yftaw ione pomniki założę- fię z ludzi ciem nych, barbarzyń ców , awan-- 
nia nafzey Rzpltey. turnikóW , rabufiów , kobiet bez czci i w f ty -

"\̂ 7 Brefl: i Rochefort uzbroiaią w iele o- d u , a nawet niezachowuiących powierzcho- 

k re tó w  do zachodnich in d y y  przeznaczo- w n e y  przyftoynosci. X cta  Nafłępcę Oranii
przeznaczają p ierw fzym  urzędnikiem R zepltey 

D z i f i e y f z y  Monitor zbiia w  u rzęd ow ym  bataw skiey, a iednego z  B ourbonów  królem 

artykule w iele pogłosek przez angielskie pi- Francyi , w  tym  w łaśnie cza fie , g dy dom 

sma p rzyw od zon ych , ” G d y  d w a y  sąftedzi Oranii zrzeka fię (lathuderatu , rów nie ialf-
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'Ronrboti^wic* z  niemocy tronu francuzkiego. fwem u o wypadkach konsultj? lioń skiey, 
Ogółem w iz y ftk ie y  fzlachcie wracaią dawne odedrał przez powracającego gońca lift zau- 

ty tu ły , gdy ci m iędzy sobą ty tk o , iak frank- falny na posła przy rządzie francuzkim.—  A le  

masoni raczą fię niemi , lub ich od Iw o - dosyć tego będzie na okazanie fałfzu donie- 
ich służących  odbieram. M iefzkańcy w  fień angielskie!! dzienników . N ieużyteczne 
Amiens k rzycze li podług nich: ” Niech ż y ie  icn k rzy k i nie zm nieyfzą ch w a ły  Francuzów ,

K i ul 1 , ,  Jozćfa Bonaparte , k tóry  z Amiens potęgi Rzepltey i m ocy iey  rządu. Nieprze- 

nie w y ie id z a ł  , w y s ła li do P aryża . Dla fzkodzą zawarciu pokoi u ; lecz w  obu naio- 
margrabiego C orn rallis, k tó ry  przed podoisa- dach u fzym n ią  fa łfzy w e  w yobrażenia , nie- 
nietn traktatu pokoiu do Londynu niepow róci, słufzne p rzesądy, fzkodliw e mniemania, u- 

p rzygotow ali ftatek w  Kale. D zis p rzyrow - twierdzaią nienaw iść, i ponawiaią pamięć te- 
tiyw aią  Bonapa^tegc do Karola X II  ̂  nazaintrz go , o czem oba lu d y , których trw ałe poro- 
w y fy ła ią  go do w łoskiey  R zepltey i ftawiaią zumienie św iatu pokoy nakazać m oże, zaoo- 

Francuzow w  insurrekcyi przeciw  rządow i, mniec pow inny. „
JenerałaBęnhier posyłaią przeciw R zym o w i, i T en że Dziennik rozbiera oftatnie fp ory
przeznaczaią to miafto na ftolicę R zepltey angielskiego parlamentu , a fzczególniey mo- 

w ło sk iey . Papieża przenolzą do M alty i ro- w 'ę P .  ^  indham, który  Bonapartego z K aro- 

bią gc M  - M iftrzem. Oddalenie dwóch in- S n wielkim  p o ró w n yw a , i dow odzi z  

tiygantek i kilku emigrantów, przewracają na Ogłofzoney całemu św iatu francuzkiey de- 
arelzt 50 osób. CamiHe Jordan , liedzący p eiży, że  Francya nad w fzyftkiem i kraiami 

fpokoynie na łonie fw e y  familii w  Lionie , fw oie panowanie chce r o z fz e r z y c , &c. " N ie  

gdziź r̂ 6 p ie rw fz y  konsul grzecznościami ob- potrzeba długiego zaftanow ienia, (słow a  iego) 
, s y p a ł I m h e r t  Colomes^ znayduiący ftę W ażeb y nie w idzieć i )  Ze now a op p ozycya 
Bayreuth i Duval , baw iący p rzy  f w o i e y  fa- vv A n g l i i  w f z y f t k i e m u  Hę fp rzeciw iT , k r z y -  
milil , są za dekretem gazety the Thimes w  czv  , ale nikt iey nie słucha; 2) że rząd an- 
iednymże wiezieniu W P aryżu  .zamknięci, gielski pragnie ciągle pokoiu ; g )  że go telli 
P r u s y , R oflya  i A u ftrya  oswiadczaią fię b a r d z i e y  pragnie , im w ięcey  p rzekon yw a 

przeciw  w ypadkom  liońskiey konsulty i u- , pomimo marzeu politycznych illuminatów 
rządzenie w ło sk iey  Rzepltey wznieci now ą w  A n g lii, o w p fy  w e  i WielkoiCt francuzkie- 

woyjnę narfftałym lądzie. L ecz na niefzczescie g0 narodu , przez umiarkowanie iego rządu. „  

amftejiskich prorokcw , margrabia Luchelini Adminiftracya nafzych lasów  ieft teraz
imieniem Króla Jmc Pruskiego w iń fzo w af d. przedziwmie urządzona: w  roku p rzefzłytn
6 t. m. pierwfzem u konsulowi fzczęśliw ego fprzedano w ię c e y  iak za go mul: drzew a, 
ukończenia rzeczy  w  L ionie; Cesarz R zym - Pod miniftrem Coibert w  wieku przefzłym  nie 

ski kazał przez hrabiego Cobenzl oSfwiariczyc , c z y n iły  lasy i pół milliona czyftego dochodu, 
iż. p rzyym ie pełnomocnych miniftrow Rzepl- Lubo materya o poiedynkach ieft iu i

tych  bataw skiey, w ło sk iey  i helweckiey i prawie w y c z e rp a n a , w fzelako częiłe icb 

tegoż ftopnia miniftrów do nich w y f z le , tu- w ypadki daią pochop do powtórzenia rozsą- 
d zież , że  J. C. K . M. 2 ukontentowaniem pa- duych, i biiących za w fze  na ten fzał okrutny, 
trz y  na urządzenie Rzepltey w łoskiey; nako- Staczaią poiedynki na hasło honoru, a nie daią 

jaiec P, M a rk ó w , k tó ry  doniosł d w o ro w i baczności: i i  praw dziw y honor, ieft uczu-
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ciem , tak ftar-ożytiiym , iak ieft d aw n y zbiór moim oblicza łeb utttiy. —  Na ta k o w y  rozkaz

Judzi W to w a rzy  Pt w  a polerow ne, a poiedy- 

nek w zią ł początek w  czasach poźnieyfzych 
i z  zapędów barbarzyńskich. Trzeba w ie ­

dzieć : iż  G re c y , iakożkolw iek tkliwi na 

W  Izy fili o , co tylko do czułości n a le ż y , nie 
znali po ied ynk ow , i i e  podniefienie laski na 
Temiftoklesa , nie wiele co obefzło tego boha- 

■tyra. Rzymianie , umieli b y d ż  w aleczne!ni, 

i dowiedli to należycie podbitym od fiebie na­
rodom , i nie potrzebowali podsycania mę- 
ftw a fwego pojedynkiem , bez którego , zda­

niem niektórych, m y fię obeyśc nie m ożem y. 

Z ! ądże fię w fz c z ° ły  u nas poiedynki ? Oto z 
p ó łn o c y , przenielione do kraiow  południo­
w y c h  z ciemnotą barbarzyńską, która okryła 

św iat o b yczayn y podczas napływ u kordów
p ó ł n o c n y c h .  Europa połuciniowa , odparła 
ich po części, a po części w y p o le ro w a ła ; 

ale rdza ta obyezaiów  północnych , ljimey lub 
w ięcey  chw ytała fię nafżych p rzo d k ó w , i 
przefzła w  jłuściznie do nas. Znam y, iak sła­

be by fy -środki-, u żyte  od 'królów  i rządów , 

dla w ytępienia pojedynków . W fzelak o  ie- 
den ie fr, dzid przytaczany w  piśmie publicz­
nym  , a mogący bydv. uż,ytecztiym. G uffaw  

A d o lf i Ludw ik X f V .  wskazali karę śmierci 
przeciw  poiedy nitującym. D w a y  W y ż li  
efficyerow  ie , a z tego m oże w zględu maiący 

fię za w y ż fż y c h  nad p ra w a , odw ażyli fię 
profic Monarchy o w yłączen ie fiebie od tey 

k a ry . O. WiadoZyli w  prożbie: ażeby fię nie 
u rażał, iż uprzątną m iędzy sobą z  oreżem w  
ręk u , tak w ażn ą  w aśń , iakie pofpolicje b y ­

w a ć  z w y k ły  te , z powobu których dosyć 

częfto fzakmcy w yd zierają  sobie życie. W  
momencie kiedy iunaki ftanęli do W alki, i pe- 

w hie nadali iey  poftac w  licznem zgromadze­

niu fłarożytney turniei. G u lław  kazał w y - *  
ftąpic z  fzeregu k a to w i, i rzekł mu: Jak tylko 

ieden z  nich padnie trupem, ty  drugiemu w

zamilczał punkt honoru. Nie p rzyfzło  do po- 

iedynku m iędzy junakami , a ten p rzykład  

b y ł przez długi czas bardzo skutecznym w  
w oysku.

. Dnia- 19. M arca.

Minilłer m arynarki, ogłosił ieszcze na- 
ftępuiącą wiadomość względem  w y lą d o w a ­

nia armii francuzkiey na St. Dom ingo, p rz y ­
wiezioną ck I I  t, m. do Brelłu przez kapitana

fregaty Syrena.
” W  pośród okropności, na które fię 

jenerał Chrydoph za przybyciem  armii fran­

cuzkiey w y la ł  , naftępuiący czyn ludzkości 
iednego ziego żo łn ie rzy , godzien b y d ź  p rzy ­

toczonym . Jeden biały dowTodził w  tw ierd zy  
Piccolet. ChrifłopH w y s ła ł iednego z  czarnych

dla zabicia tego komroęndanta. Ten fw oich 
to w a rzy fz ó w  przededrzwiami z o fla w ia , sam 

wchodzi do białego , i pokaźnie mu drogę do 
ucieczki. C z y n  niniezfzy nie b y ł iedyn ym : 
w iele bowiem murzynek ocaliło życie  fw ycU  
P a n ó w , i ż.aden b ia ły  w  przylądkow em  mie­

ście nie zginął. Od dawnego czasu biali prze­
w id yw ali znifzczenie miafta i w ściekłość. 
Chriftopha, dla tego fw oie maiątki na okręty 

lub w  inne bezpieczne mieysca przenieśli. Z a  
przybyciem  fiotty znow u poznofili fw e rze­
c z y  do miafta, a p rzy  odeyściu fregaty S y re­

na , iuż w fz y s c y  biali znaydow ali fię w  do­
mach. C zeladź okrętow a i w oysko  zapobie ■ 
g ły  lżczęsiiw ie fzerzeniu ognia, całe maga- 
z y n y  w yratow ano , i w ię k fza  częśc domów 

ocalała , a których ogień dofięgnął, dachy 
tylko u traciły , za których poftawieniem, do­
m y te znow u zamiefzkanemi b yd ź mogą. 

Chriftoph przed fw oią  ucieczką zapalił pałac 

r z ą d o w y , lecz tylko ieden pokoy zgorzał. 
D . 10 Lutego p rzy  odeyściu fregaty w o y -  

ska czarne ze w fzech  ftron fię do forpoc*- 

tów  francuzkich zb ie g a ły , broń składaiąc.
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Piąta półbrygada Touffainta ośw iadczyła f ię , w ą  Ludw ika Bonaparte w c zo ra y  w  południe 
i e  nazaiutrz cała broń z ło ż y .  W iadom ość odw iedził bibliotekę narodową. Szczegól- 
o pokoiu nie była  w  St. Domingo ogłofzona. niey zaftanaw iały go medale w yob rażające 
ToufTaint naysurow iey zakazał m ów ić o po- Alexandra i Cezara. Z  uczuciem przypatro- 

k o iu , i oddawną b y ł w  w ieik iey  niespokoy- w a ł fię zbroi Henryka I V , i w z ią w fz y  iego 
ności. Na kilka dni przed przybyciem  flotty pałasz pocałow ał.
pisał lift pod d. 27 Stycznia z  St. Domingo , Jenerał Moreau k tó ry  w ielkie w ło ści od

do fw oiego przyiaciela obyw atela Simon b yw fzeg o  dyrektora Barras zakupił chce te- 
Baptifte na przy ląd ku , w  naftępuiących w y -  raz tam mieszkać.

razach: M ó w ią  że  loterya narodowa w czafie
' ” O byw atelu ! Odebrałem t w ó y  lift pod ciągnienia duia. 16 Marca 4,000,000 franków  

d. 22 p. m. pisany. Okoliczności niedozwa- ftraciła..
laią mi dotrzymać, tego, cort C i p rzyrzekł. , Józef Banks s ła w n y  prezydent to w a rzy -  

Modl fię raczey za- mnie; do Boga a n iie l1 ftw a królewskiego w  Londjmie obrany ś w ie żo  
mafz m yśleć o koniu, i kapelufzu,. którem- Ci członkiem inftytutu narodowego pisał do pre - 
przyobiecał..—  Pozdrowienie i p rz y ja ź ń .,,  zydenta i sekretarza pomienionego inftycutu lift 

Podp., TouJJaint Louverture. naftępuiący: — O O b. Dobroć, w a fza  niech raczy  

T en że  sam goniec z  Breftu: p r z y w ió z ł przyiąć i ośw iadczyć, inftytutowi narodowe- 

naftępuiący lift: — • ” Podług telegraficznych mu hołd.m oiey wdzięczności , za honor,, kró- 
doniefień fregata la Romaine i' korw eta le r y  mi okazano i w. wybraniu mię za członka te- 
Curieux otrzym ały  rozkaz b yd ż, w  g otow e- go tak znakomitego i uczonego ciała. U pew - 
ści do w y y ś c ia  pod żagle. M a niemi d o w o -"m ycie oraz moich, szanownych w sp ó łb raci,

dzić kapitan Lacaille. N iew ierny iefzczeprze- że  ten dow ód  ich fzacuui.u z  a n ayw iękfzą  w  
znaczenia tych ftatków  , telegrafy tylko za- sw iecie uczonym dyftynkeya uważam.- B y d ż  

pow ied ziały  onadeyściu.pakietu,, k tó ry  te o- pierw fzym  członkiem honorowym  to w a rz y -  

k rę ty  wezm ą. K o rw e ty  Bachantka , i W e -  lł\va uczonych- pierw-fzego w  św iecie , to 
zu w iu fz p r z y b y ły  tu zH a w ru . Na iedney z p r z e w y ż fz a  w izy ftk ie  życzenia ambicyi mo- 

nich popłynie do St. Domingo- jenerał, d y w ir  ie y ,  i nieieft w  m ocy moiey doftatecznie fię 
z y i  O u a n t i ń . wy wdz i ę c z y ć ,  to w a rz y ftw u , które mię tym  

B y ło  to zaifte czynem  szlachetności ze- honorem o k r y w a , iako i narodow i, którego 

ftrony F ra n c u zó w , i e  pomimo buntowni- uczonych reprezentuiecie; narodow i, co w p o - 
ctw a Touflaint, Leclerc odesłał mu obndwu śród nayokropnieyfzych. odm ętów tey  ftra* 

-syn ó w , około których dwuletniey edukacyi fz liw e y  re w o lu cy i, z a w fze  b y ł celem mo- 
p ie rw fzy  konsul miał fzczególnieyfzą pieczą, iego n a y w y ifz e g o  fzacunku, g d y ż  podczas- 
O yciec kazał ftrzelać do f lo tty , na- k tórey  nayniefzczęśliwfzjm h epok byłem  za w fze  fta- 
Synow ie p ły n ę li, a których zaraz przodem le przekonanym ż e  liczba dobrych o b yw ate- 
odesłano. ló w  Francyi musi b yd ż znaczna, że  p ow ro-

O b. Gau: jeneralny dyrektor w y d zia -  ci kiedyś rząd d o b ry , k tó ry  na now o w s e r-  

łu w o y sk o w eg o  radzcą ftanu m ianow any cach w fp óło b yw ateli z a ło ż y  p rzyb ytek  cno- 
zo ftaf. t y , honoru , i fpraw iedliw ości. P rz yy m iyc ie

p ie rw fz y  konsul z io n ą  fw oią  i brato- iefzczeO ob. moie podziękowanie za ten uym u-
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iący  fposob, htóryiYiescic mi tę przyiemną w iz y i  w o y sk o w S y  w  Marsylii. —  21, MioIKs 
wiadomość udzielić raczyli. Zcftaię z po- jenerał dy w iz y i  armii W iosłaey pod M afle- 
w innym  izncunkieni dla .alentów w a fzych  i ną, potym dow odzca w  Ligaryi ,  toż w T o -  
t, d. Podp. y b ie f  Banks skanii , ieft teraz kommendatem iednego od-

W  Bordeaux spalił fie teatr wesołości działu w o y sk  francuzkich w C isalpinii, -2 2 . 

(  Thcatre de la G aiete)  fzcześciem , że  w  Turreau, kommendant korpusu francuzkiego 

nim nikogo me było. ‘  w  Mont Cenis j ene” ł 4 S ^ z y i  arnm w ło -
D zifie y fzy  Monitor zawiera w  sobie na- skiey  P°d Maffentj, potym  szef w  Piemoncie, 

radzenia senatu względem 240 członków ciała * 4 . ^  kommendantem W oysK francuzkich
praw odawczego , a go trybunatu. L ida nowo w W a l e z y i ,  i dogląda robot około now ego 

obraney 5tey c; '*sci obudwu zgromadzeń ma gościńca przez Simplon. —* 20, Boudet, jeuer. 
b y d ż  u 22 t. m. ogłofzona. Senat w arpw ał d y  w iz y i  armii o d w o d o w ey , potym w łosK iey 
sonie podobne w y b o r y  w  r. i i  , 12 i to P °d Brune, miał płynąc' do St. Dom ingo, do- 

ieft dopo i zupełnie now e członki w  obu ftał kontrordynans, teraz iefl kommendantetn 
zgromadzeniach nie zofłaną wprowadzone, oddziału w o y sk  francuzkich W Cisalpinii. ' 

M iędzy 240 członkami ciała praw odawczego ^4* L ° iSCh' j  j etJ■ d y w iz y i  armii odw od ow ejr, 
liczą naftępuiące osoby: G ro im d le , Batadlon , P^ ym  w ło sk ie j pod Brune, teraz iefl: kom- 
Bordoń z depart: n i/ fzey  S e k w a n y , Chatry mendantera X X V .t e y  d y w iz y i  w o y s k o w e y  
L a fo ffe , Delpierre, Fontan.es , Latom -M au- W Leodium. —  25. G azaun, jen: dy w iz y , 
bourg, Moreau z  w y zfze g o  Renu, Leon Sieyes M aflen ą, potym w arm ii o d w od ow ey  , pakoy 

z  V ar &c. a nuetlzji członkami trybunatu mec w  W ioskiey pod Srune, teraz zoflaie w e  
Cbabot, Goupil Prcfein, L a u fla t, M alląrm e, W ło fz e cb  kommendantem korpusu francuz- 
J. Moreau z  Fimrterre, Sedillez i Trouve. kiego. —  <2.6. Gardanne, jen: d y w iz y i  w  anni

............. o d w o d o w ey , teraz ieft kommendantem X X t e y
w o y s k o w e y  d y w iz y i  w  Perigueux. —  27. 

D a lfzy  ciąg jenerałów  francuzkich l ig o  y a trin , jen: d y w iz y i  armii o d w o d o w ey , po- 
podm aiu  , to iefl: arm ii W ioskiey i G ryzo-  tj*m w ło sk iey  pod Brune, toż. w p ołu dn io- 
Tiow. 16 M arm ont, kommendant artylleryi w e y  c b s e rw a c y y n e y , dow odzi iedney ko- 

armii o d w od ow ey , potym w ło s k ie y , teraz Itnnnie , uftępuiącey z Neapolu i Pańftwa ko- 
iefl: członkiem sekcyi w oienney w  radzie fta- st-ielnego. —  2 g. M onnier, jen: d y w iz y i  w  
nu. 27. Cieszą Berthier, szef jenerał sztabu armii o d w o d o w e y , potym  w  w ło sk iey  pod 
południttw ey obsera. a cy yn ey  arm ii; miano- Brune , zn an y iefl w  kampanii 1799 roku iako 

w a n y  ie^ św ie żo  jeneralnym inspektorem w aleczn y  obrońca A n k o u y , iefl teraz do- 
re w ió w . Ląinartillicrc, kommendant ar- w odzcą iedney franeuzkiey d y w iz y i  w e
ty  Hery i Warmii w łoskiey  pod M afleną^ teraz W ło szech . —  2p. Chabran, jen: d y w iz y i  w  

ieft członkiem g n a tu  zachow aw czego. —  79. armii o d w o d o w e y , ż y ie  teraz pryw atn ie w  

Menard,- jenerał dy w iz y i armii w ło sk iey  pod sw o ie y  o y c z y z n ie .—  30. L a p o y p e , jen: d y- 
Ms leną, teraz ma kommendę nad V i.tą  dy- w iz y i  w arm ii o d w o d o w e y , iefl teraz kom- 

U iz y ą  w o y sk o w ą  w B esanęcn. — 2(). Cervo- mendantem X ll . f t e y  w o y s k o w e y  d y w iz y i  
n i, jenerał d y w iz y i armii w łoskiey pod Mas- w  Nantes. —  31. Cham berlac, jen: d y w iz y i  

seną, ieft teraz kommendantem V H l.m ey  d y -  w a rm ii o d w o d o w e y , zoftaie w X X V L f t e y



\V nj'skow ey d y w iz y i W  4ch now ych  depar­
tamentach R en u, baw i w M cg u n cy i. — 32. 
Rocbambeau , jen: dy w iz y i w  armii w łoskiey  
pod M afleną i Brune, dowodzi teraz iedney 

d y w iz y i  zachodnio-Indyyskiey arm ii, w y -  
praw ion ey do St. Domingo. Jelł to syn ż y ­
jącego dotąd sławnego b yw szego  m arfzałka; 

pod czas Wybnchnienia w o y n y  z A nglią, b y ł 

łfommendantem w  Martynice. —  33. Dom- 
b rn w sk i, w o d z legionów Polskich, jen: d y ­
w i z y i  w  armii w io sk iey  pod Maflbną i Bru- 

f e -’ * teraz  dow odzi legionom Polskim ; lecz, 
iak słychac ,  w  w o yskn  francuzkim ma b y d ź 
um iefzczony. —  34. Kellerm ann, dowodzca 

la z d y  Warmii o d w o d o w e y , ieft teraz infpe- 
« torem w X I L f l ey ,  i X X II .g ie y

W o ysk o w ey  d y w iz y i  , W b y  w f z e y  Bretagne 
1 Touraine.—  35. D avouft, jen: d y w iz y i  w  

*rniii .w ło sk ie y , kommendant o d w o d o w ey  
ja z d y  pod Brune, ieft teraz inspektorem iazdy 

W .T w fz e y , X l v . f t e y ,  X V .fte y  i X V I .te y  

W o ysk o w ey  d y w iz y i  w  P a ry ż u  i b y w fzy c h  
prow incyach N orm andyi, P ik a rd y i, Flandryi, 
i  H enegau.—  36. Vandamme, jen: d y w iz y i  

"Warmii G r y z o n ó w , p ie rw e y  W arm ii R enu, 
z  którey b y ł oddalony od M oreau, iett teraz 

kommendantem w X V f .( f e y  w o y s k o w e y  d y- 
W izy i w  Lille. —  33. Baraguai d Hilliers, jen. 

d y  w iz y i  armii G ry z o n o w , p ierw ey  armii R e­
n u , z  k tó rey  w y fz e d ł w ra z  z  jen: St. C y r , 

leil teraz inspektorem piechoty w d y w ’ zyach 

w o y sk o w y c h  X I V . l łe y X V .  i X V I.(Ie y  (  W 

CaIvados, pas de Calais, Somme j Nord depar­
tam entach.)—  33. M orlot, jen: d y w iz y i  ar-

«nii G ry zo n o w , daw nrey w  armii Sam bry i 
M o z y ,  iefl teraz bez s łu ż b y : tak iak d w a y  

jenerałow ie d y w iz y i  armii G ry zo n ó w  P ully  

i R e y , oraz dowodzca iazd y  o dw od ow ey w  
s e y ie  armii jen: d y w iz y i  Laboifsiere. —  39- —  
^Tharreau, jen: d y w iz y i  południow ey obśer-

4  ) (
w a c y y n e y  armii, daw niey dowodzca dy w i­

z y i  w  armii R en u, z  którey oddalony b y ł od 
jen: Moreau z jen: Vandamme; dow odził 
korpusow i francuzkiemu na w ysp ie  E lbie, i 

oblężeniu Porto Ferraio. Korpus ten zeftaie 

dotąd. —  40 M athieu, jen: d y w iz y i  w  połu­
dniow ey o b se rw icy y n e y  arm ii, ieft teraz w  

t e y ie  dow odzcą iedney d y w iz y i.
(  R eszta potym .')

Z  Hagi d. 23. M arca.
W c z o r a y  dowiedzilióm y fię z liftów  

p ryw atn ych  zL o n d y n u , że  d. I g  t. m. po­

siano ro zk az lord o w i C orn w allis, podpisać 
pokoy. Zatem co moment fpodziewam y fię 
gońca od obyw atela Schimmeipennik z  w iado­

mością o nafiąpionem podpisaniu , a rząd 

nasz w y d a ł ro zk azy  trzymania w  pogoto­
w iu  arm at, maiących to zdarzenie ogłosić.

Pani Champcenetz i Pani Damas p r z y b y ­

ł y  tu w c zo ra y ; Francuzcy żandarmowie od­

prowadzali że aż do Geldryi.
R eskryp eye, maiąee b y d ż a ż  po Itaftą- 

pieniu pokoiu płaconemi podniosły lię do 66

za fto.
Jenerał Beiliard b y w f z y  kommendant 

w o y s k  francuzkich w  Egipcie, obiął teraz 

kommendę w B ru xeIli nad 24 d y w iz y ą  w o j ­

skow ą.
M ó w ią  ż e  miedzy Francyą i Pruflatni, 

względem w ynadgrodzeaia tego oftatniego mo- 

ca rftw a, iu ż zupełna ugoda naftąpiła.
AV  przeszłym  tygodniu p rz y b y ł ta go­

niec z  Petersburga, a oddaw fzy niektóre de- 
pefze nafzemu rzą d o w i, w  dalfzą fię podroż

do Amiens puścił.
Szam belan  K róla Pruskiego P. FirKS przy­

był do nafzego miafta.
Przez Bruxellą w ielu  gońców  z  P a r y ż a  

W rożne okoiicelub też do P a ry ża  przaieidza.
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G A Z E T Y  K R A K O W S K IE Y .

W E  Ś r o d ę  D n i a  7. K w i e t n i a  1802.

D a lfzy  ciąg w iadom ość o królejlizie  
D a rju r.

Cubeabia leży  na obu zachodnich gościńcach; 
ieft tam skład w iżyftk ich  to w a ró w , które z  0-
w y c b  flron p r z y b y w a ją . T o  m ia llo  m ie w a  iar-
marki dw a razy  na tydzień , na których sol 
materye bawełniane, Tokcas, w ielkie skórzane 
w o ry  na zb oże Geraubs i wiadra Ray  i inne
przedm ioty kupieckie zamieniane byw aią. 
O byw atele tego miafla są po części Furyanie, 
m ów iący  językiem  kraiow ym  , po części A ra ­
bow ie , i nakoniec przychodnie z Berguo i 
innych zachodnich kraiów .

O b yw atele mi aft a Karm a  są' praw ie  
w fz y s c y  Kupcy, których tu Jeiara zowią , a 
k tórzy  po w ię k fz e y  części z Egiptu rod fw ó y  
w iod ą. M i l e  to miafteczko leży  o 5 mil na
południe od Cobe.

R i t , było  niegdyś ftolicą Sułtanów ; iefl
kluczem wschodniego i południowego goścień- 
ca. W  pobliżu iego znayduie fię w ielkie 
iezioro , w  którym  w od a nigdy nie w ysych a. 
Położenie tego miałka ieft bardzo rozkofzn e, 
grunta okoliczne są urodzayne , i dla tey  
p rzy c z y n y  ielb tu w ielki n ap ływ  cudzoziem­
c ó w . A ra b o w ie  po okolicach miefzkaiący 
p rzy w o żą  podoftatkietn na iarmnrki m ięsa, 
masła i mleka. AV bhskoici znayduie fię do­
bra glina, która ieft dla m iefzkaucow  matery- 
ałem budowniczym . T u  także miefzka ieden
M elek z  nieco żo łn ierzy.

Cu-rs, iefl małe miafteczko o 5  ̂ mili od 
Cobe na północ wschodnią. O prócz kilku 
k u p c ó w  z okolic Nilu p r z y b y ły c h  , refzta są 
przychodnie z kraiu Fukkaras , k tó rzy  na­

der pobożny ż y w o t  udaią , ale w poftępoW J'- 
niu z cudzoziemcami są nieznośni.

Shuba, na półtrzecia dnia iazdy od Cobe 
oddalona iefl miaflem od poprzedzającego 
znaczmeyfzenY. iednak tu nie w iele znayduie 
fie kupców , a refzta miefzkańców są Furya­
nie. T o  miafto ma w ielką obhtosc w o d y , i 
w  okolicy znaczne łamiska kamienia w apien­
nego. Oflatni sułtan tu sobie piękny dom w y -
ftawił. .

G id id , ma także znaczne zapasy w o d y , 
iefl miafto obfzerne i le ż y  na drodze z Cobe 
do Ril. O byw atele są po w ię k fze y  części 
Fnkaryanie , których niegościnność ku cudzo­
ziemcom w e iz ła  w  przysłow ie.

G e lle , ieft naynikczem nieyfze z  miaft 
Darfurskich’, le ż y  na południe Cubeabii.

Oprócz tych miaft znayduie flę W D ar- 
furze znaczna liczba w io sek , z k tó ry ch , He- 
g lig , Fini i Tendelti b y ły  koleyno nriefzka- 
niem su łtana, w  czafie bawienia fię tam Pana
Brow na. , , '

W f ie  od miaft tein fię tylko ro z m ą , i e  
mniey mdią dom ow , i e  w  nich nie miefzkaią- 
kupcy, i źe  budow a domow w ieysk ich  ieft 
nieco proftfza- Furyanin mniema lię b y d ź  
fzczęśliw ym  > Sc'y  potrafi zafpokoić fw oie 
nayplerw fze potrzeby. W  okolicach glinę 
w y d a ią cy ch , ściany domow są z  tego mate- 
rya łu  robione, alę,gdzie gliny niem afz, ścia­
n y  pomiefzkań flawiaią z  gęftych p ło tó w , 
które z  cierni lub innych roślin kolczaftyćjl 
robią. Pofpolftwo u ż y w a  także do tego słon­
iny z kukurycy. Bogatfi ściany gliniane ob­
rzucają piaskiem ,  a z wierzchu daią. farbę. y
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(Czerwoną, białą, lub czarną. T r z y  są ro- 
dzaie furyańskich budowli. P ie rw fzy  zo w ie  
fię D onga, i ma kfztałt koftki. Długość ta­
kiego domu ieft pofpolicie łokci 10 , fzerokosci 
łokci 6. Na czterech ścianach wfpiera lię 
dach płaski z  tarcic leżących poziomo na ścia­
nach. Na to daią nakrycie z lekkiego drzew a 
lub grubey rogoży. T o  p rzy k ryw aią  gno- 
iem końskim lub w ielbłądzim , a dopiero ca ły  
dach obrzucaią grubo wapnem i gładzą. Dla 
fp ływ an ia  w o d y  robią ten dach ipadzilty, i 
row ki w  nim prowadzą. Dom taki ma iedne 
d rzw i asgrubey tarcicy. Drugi rod zay po- 
miefzkań zowie lię Kurnak. P okryw aią  go 
słomą kukurycy, P ie rw fzy  gatunek ieft 
przeznaczony na składy, drugi na odw iedziny 
i fpanie, trzeci zam iefzkiw aią kobiety, zo w ie  
fię Sukleia. K fztałt iego ieft okrągły , i 15 do 
do 20 ftop diametru maiący. W  tym  iesdż 
gotuią , i inne gofpodarskie zatrudnienia odby­
wają. Ludzie kochaiący fię w  ochędoftwie 
w y sy p u ją  podłogę białym  piaskiem częfto go 
odmieniając. Jeżeli pomiefzkanie złożone ieft 
z  2ch Donga , dwóch K u rn ak, i dwóch Su­
kleia, poczytuią go Furyanie za n a y w y go d - 
nieyfze , iakiego tylko  ż y c z y c  Sobie mogą. 

t Do takow ych  pom iefzkań, b y w a  pofpolicie 
przyłączana otwarta buda (R u k k u b a), gdzie 
lię zgroaiadzaią dla zabawienia rozm owam i 
na wolnem powietrzu. Nam iotow, które są 
dosyć nikczem ne, u ż y w a ią  tylko  M elekow ie 
i bogatfi ludzie. 

jReligia obyczaie, i  zw yczaie Furyanów.
Jeżeli zaltanow iem y fię nad przym iota­

mi ich dowcipu , tedy Furyanie są przetart- 
fzyn i od innych w fp ó lw ie rcó w  Mahometa 
n o w  ludem. Taniec ieft powfzechną zabaw ą 
płci ob oiey, tak dalece, ż,e nawet nieWolni- 
C5r w  łańcuchach tańczą , częftokroć nawet 
kobiety w efpół z m ężczyznam i. K ażd e po­
kolenie ma f w ó y  w ła ś c iw y  taniec, które 
tem fię m iędzy sobą ró żn ią , że iedne pełne 
są ż y w o ś c i ,  drugie ro z k o fz y , lecz w tem  są 
Zgodnemi , że  nie tak powabnych , i przyie- 
mnych, iako raczey g w ałto w n ych  i mocnych 
poruiżeń w ym agaią. Baw ią ich także g ry  od

X
w  gospodarskiem obeysciu , ale naycięższe 
podeymuią prace tak w  domu iako i w  polu.

W zględem  ochędoftwa nie w iele maią 
ftarania. Darfurzanie mufzą w  praw dzie za ­
ch o w y w a ć  przepisy K oranu, lecz zre fztąn ic  
czefzą w ło s ó w , ani obm yw aią ciała. Nie- 
znaią m ydła, maią iednak cos podobnego do 
niego. Robią p ew n y  gatunek ciafta, któ­
re z  masłem m iefzaią, i nięm tak długo trą 
c ia ło , dopoki w fzelka  ni cezy ftosc nie zn iey- 
dzie. T y m  fposobem fpędzaią w fzelkie pla­
m y i ułatw iaią transpiracyą, co tem ieft po- 
trzeb n ieyfze, że  w  tym kraiu żadnych łazien 
nie mafz , a ta czynności . odprawiana przez 
n iew olniczki, nader fposobne do tego , ma 
w ielkie p ow aby dla zm yslnosci F u ryan ów .

W łasności ogólne M u r zy n ó w , a w fzczegól- 
ności [uryan ow , co do składu c ia ła , chorób 

i t. d.
Chociaż w łas'ciw i Furyanie są 2upełnie 

czarni , iednak co do składu ciała różnią fię od 
innych m u rz yn ó w , i tylko niew olnicy z  
kraiu Fertit ( kraiu b a łw o ch w a lcó w ) sp row a­
dzani maią kfztałt A fry k a n ó w  p raw dziw ych . 
Furyanie maią w  praw dzie w ło s  w e łn ia n y , 
znayduie fię iednak w ielu lu d zi, maiących 
w ło s y  długie, które pospolicie na 10 ca lów  
w ifz tące zoflaw iaią.

Co fię tycze twardos'ci i grubości sk ory , 
ta fię i od europeyskiey i od afrykańskiey 
rożni. W e  w fz y ftk ich chorobach skórnych i 
Slippuracyl podlegających , cierpią M urzyni 
bole niezmierne. Uderzeni batogiem , które u- 
białego w  kilku dniach po sobie znaku nie zo- 
ftaw ia M u rzyn ow i daie lię czuc przez rok 
ca ły. Z  tey to podobno p rzy c z y n y  , ospa 
W  tym kraiu ftrafznieyfze czyn i spuftofzenia
niż gdzie indziey.

( R efzta  o tem. )

C E N A

N a targu w Krakowie 

g o rze ć  Pszenicy
A rab ó w  przeięte, a przez Niebuhra opisane 1 —  Ż y ta  - - -

Z  B O Z

d. 5. Kwietnia  1S02. 

- zł. poi. 30 do 32.

Tab-u-duk i Triswatahlaite,
Skłonność F uryduów  do lubieżnosciprze 

chodzi w fzelk ie  opisanie. Charakte niewiaft 
ieft ro żn y  od A fry k a n ó w  i E u ro p eyczyk ó w . 
[Jżyw aią  on® w fze łk ie y  wolnos'ci w p rz e fta -  
waniu z  cudzoziemcami, zupełną maią w ła d z ę

Jęczmienia - - 

O w sa 
Groch

K afzyiaglan ey  - - —

—  21 —

—  20 —

 -------------- 14 —

2l| .
15-

 20 —  22.

54 —  33 '
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J f  W iedniu d. r j .  M arcu. — Jęczm ien ia -  -  * — —  12 —

M eca \v3-n o fz jc a -i5 nafzych g a rcy : ~ O w s a  - -  -  -  8 -

p i i « , i y _  :  :  l  np /  ^  g  - 4 ^ 5 5 -  w

—  jęczmienia - -  ------------- 9 — 13. Szstel c z y li  pól korca nafzego W  moneclfc
—  d \vfa  - - -   f  —  10. pruskiey :

U r Ohm tincu d. 2 -. M arca. Pfzenica -  - z ! . poi. 14 do ig*
—  Z yto  - -  -  —  —  10 —  IOy.

Meca Pfzcnicy - - - - zł. poi. 20 do 21. j eczmie  ̂ _   7 —  7 f .
Z yta  - - - - 1 6 17 . —  O w ies ------- -------------- - —  5*

D O N I E S I E N I A .
P on iew aż w  roku zlfzłf-m  w  rożnorodzaiow ycb ciągłych chorobach bardzo w ielu «ak* 

n aylepfzy slcutelc prze,:. soki z  zio ł w ycisnionych p rg je u m ie  urządzone d ośw iad czyli, 
fw uie zdrow ie (iŁ y sk a li. Przeto n iże y  w y r a ż o n y  do dobra publicznego p rzy w ią za n y  za  
rzecz slufzną uznaie także w  tym  roku toż m aiowe leczenie o b w ieście , aby 'Prześwietna pu- 
bliczuośgjdo roż.notci fw y cb  chorób, i p r z y c z y n  ich ftośowne otrzym ali tych że  sokó ,7 u- 
rządzenia, tudzież fposób d yety  , na końcu L w ictu ia  zaprafza m ieszkający W  pałacu bisku­
pim w  "W islney ulicy pod Nrern 271. 'W  K rakow ie.

Jan Cenner , m edjtcyny doktor,, i sztuki p o ło in iczey  magilłer.

D z ie ło  pod tytułem: O Litew skich i Polskich P raw ach , o ich duchu, źródłach i o 'rze- 
czach w  pierw szym  Sratucie dla L it w y  w yd an yn  1529 r. za w a rty ch , p r zez  Tadetłfza Cza­
ckiego , iuz pod sądem publiczności od kilku miejtęcy będące w  iftfmAh foniach ieft na p r ze ­
kaz w Krakowie u SjUL M aya i u Pana W ieczerzyńskiego w domu 'JfW. Dembińskiey S. W , 
na Sławkowskiey ulicy. JJwa Tomy z  14 tablicami monet narodowych i z  ich ewaiuacyą od  
13 0 ) 7 . ,  rozległości p r z e jir z e n i , reprodukcyi i ludności k ra iu , łanów i  w ło k ,  różnego  
gatunku exportacyi kraiowCy od 1649 r . ,  podnofzącey Jtg ceny dobr i  rożnych produktów i  
ceny pracy człow ieka, pakoniee wyjiępbów i kar w rożnych epokach; kofztuią w monecie 
tuteyfzey po z ł .  50. To d ie ło  owoc kilhunaftoletniego zbioru , a dość dlugiey p r a ­
cy , przyjęte w zględzie od Króla Pruskiego, i tłum aczyć na niemiecki ięzyk dla pożytku  
kraiu 'zleconer? równy szacunek maiące w 'tłęfsyń, (hukane z chlubną dla autora od ku p u ją ­
cych ciekawością m krótkim czasie przestanie by di, kupowanym , gdyż ustawny pokup czy­
ni coraz bcirdziey rzadszym  to dzieło. W reszcie każdemu Polakowi przypom nieć można 
co na pierw fzey karcie tych ksiąg napmano : Nulli mihi satis eruditi videntur, quibus nostr*. 
ignota sunt.

D  tmidiiejiego izófłego Kwietnia t- r. będzie w C. K. gubernia! iey clyrekcyi expedyto-
'eru dla C .K . G u b ern h m , trybunału  
lowey buchalteryi prowincyonalney y

. . . . .  -  acyi celney, tabakowa -Jłem plow cy ,
i  krttpkowey , Ładciąz. dla adminjfit u- i dóbr rządow ych , dyrekcyi budow niezey , urzęd-t*

deymi dojlaiyzaćm ą lepfzego papieru w cenach naytańfzych.
C m X pierw fze do wywołania podane są naftępuiące.

Z a r . ż ę  hollenderskiego - -  6 r.yó .41. —  regałowego - - - -  -  14. —  <51.
—  pm jłego  - - - - - -  g —  —  m, (lianówego 14 —  -rw
— r'acńelkiego kancAarnego - - 5 —  ió . —  wielkiego pakowego -  - 9  —  53,
—  mmltapowego - - -  - 3 —  48. ■—  małego pakowego - - - g  —  j  j.

W  rejżcie powinien sir każdy chęć dzierżaw ienia m aiący, jlnw aiąc do licytacyi dla 
bezpieczenjlwa skarbu opatrzyć kaucyą, w go ta w u n ie , lub fideiajjbrycyha .ładney w ątpli-



WOŚ ci niepodległą ryń. io o o , tudziez zakładem, w gotowych pieniądzach p r ze d  licytaeya 
z ło ż y ć  się maiącym ryń. 500 w ynofzącym , który to zakład tym licytantom , co naysłut 

fznieyfzego nieuczynih podania, zaraz p o  zakończoney licytacyi pow rocon y , ternu zaś  
który naylepfzą podał cenę, pozatwierdzonym  p rzez Gubernium dziele lićytacyynrm i  
approbowanym kontrakcie do kaucyi z ło ży ć  fię  maiącey p o  liczony lab p o  zlozońey 'kaucyi 
oddany, w przeciw nym  r a z ie , gdyby kontrahent ndftąpił ofiągnioney dzierżaw y p r ze d  'za­
warciem kontraktu na rzecz skarbu w zięty zojłanie.

W  Krakowie dnia 19. M arca  1802.
Wincenty A ntoni Fest.

D n ia  17. M a ia  1802. roku i  w naftępniące p o  sobie dni będą w  Ces. Król. zacho­
dnio - galicyyskiey adminijlracyi dóbr kraiowykh kancellaryi w Krakowie p o d  N rem  486. od  
godziny <ytey zrana aż do 12te y , p o  ohiedzie za ś od $cicy do ymey naftępuiące kameralne 
dobra p r ze z  publiczną licytacyą na 3 p o fobie nafiepuiąee lata w arede wypuszczone 

W  K R A K O W S K I M  C Y R K U L E . ' IV  R A D Z I N S K I M  C Y R K U L E
Kameralne i fundnszowe dobra. Strzyżew  i j ó o    27  

Pierw szy ogłoś. Z w oła  i Suchaaola  13-5   _   
K arw in  2304 ryń. S kr. W  B I A L S K I M  C Y R K U L E .
X iążiiice 6126 —  12 —  Bitzisk (
M odrzany Woytoflwo 221 —  —  —  M ogielnicy  (  ł- ‘ 55
S iero sła w ice  5-116 — 6 — Knbylany 2”oo___ _______
Proszow ice  5xć>5 —  —  —  KofioirYofo 2599 —  <0 _
Czahruwice —  —  W  S I E D L E C K I M  C Y R K U L E .
Sułków  180 —  12 —  Probofiwo'Lato wieki e 707' —  _ —

W  K I E L E C K I M  C Y R K U L E . W  K O Ń S K IM  C Y R K U L E .
R uda i Szewce —  —  Gilczow  —  —
Staroftwo W elec —  —  Łęgonice —  —
Zboruw ek  2616 —  12' —  Akademickie dobra.
M urow ana wola 220 —   W  K R A K O W S K I M  C Y R U L E .
W iniary  — ■ —  Łobzów  1023 —  30 —

W  R A D O M S K I M  CYRK U LE. Gramatyka_______________________ 1____
Podkania  1209 — ---------- Szczodrłow iće  2171 — ----------
Zw olin  —  —  W  K I E L E C K I M  C Y R K U L E .
Zielonka  " ^ ‘~i 2285 — -----------Gartałow ics “T "  ęgSS —  471 —
Jf,ro/toliwo *¥ajłrzab 44° —  42 —  I Z  L U B E L S K I M  C Y R K U L E .

W  S A N D  O M I R S K  I M  C Y R K U L E . M ichów _______________ ____ ___  ____
Siew ce  —  —

P rz y t' m podaie fię  do powfzechney wiadomości.
Po pierw sze. I ż  każdy oprocz żydów  i małoletnich chrześcĄan licytow ał może.
Po drugie. T e n , który nie d la fieb ie , lecz na cudzą osobę licytować chce, pow inien  

podług praw a przepisaną^ plenipotencją bydź opatrzony, którą kommijjyi licytaeyyney p rzed  
zaczęciem licytacyi o&dadł powinien.

Po trzecie. Powinien każdy mażący chęć licytowania przed licytvcyą ipfą część fiskal- 
ney ceny za vodium  z ło ż y ć , i  na ten czas dopiero wolno mu będzie w raz z  m ierni licyto­
w a ć , które do wadium, gdyby w przyp adku nic niezalicylow ał, po skończone-oney licyta­
cy i  oddane będzie. .̂............................................ ..............

Po C zw arte. Powinien fię  każdy licytant tym w y w ieść, iż  w fa n ie  iefl przepisaną  
kaacyą w p r z y z u o it jm  czafie złoży ć. _

Z  Ces. K -ol. Zachodnio Galicyys. Dobr rząd wy eh Adm inijlracyi. 
W  Krakowie d. 26 M arta  1802.

‘J o z e f  de M eln icH  m p ., C. K. gubzr. kans. i  r . ą d. 
dobr adm inifrator.

Podaie f ię d ó  w iadom ości, i i  party a w in roku 1781 beczek 9 , antałków  9 , a roku  
178° beczek 1 1 , 'antałków  13 w dniu 10 M aia roku teram ieyfzego we u f i  Kierzkowię p o d  
Radomiem nay więcey za nie Aaiącemu sprzedana będzie. Ż yczący  fobie nabycia w in takowych 
zechcą się, znajdow ać w  oznaczonym dniu we W  fi  Kierzkow ie,.

)( 338 )(



d o d a t e k  o  r  u  G  1

D  O  N r  U. ag.

G A Z E T Y  K R A K O W 3 K I E Y

W  K r a k o w i e  dnia 7.  K w ie tn ia  180*.

D O N I E S I E N I A .

31 tłgfirai Miafta C .K . Stołecznego Krakowa mocą ninieyfr.ego TLdyktu, wfzyfikim  
komu otem wiedzieć należy, do powfcechney podaie w itJn m ości, i i  pertraktacya maiąlku 
p o  nie gdy Beniaminie Cyps kupcu i  miefzczaninie Krakowskim p o zo fla łeg o , na żądanie 
ttpiekunnw m ałoletniej Józefy  Crpsow ity , U'ant maryanny Cypfuwy , tudziefz PP. Józefa  
Ebenbergera , 1 Jat!oba M ączyńskiego dnia 28 miejtąca Kwietnia o godzinie 10 z rana tu 
w tuteyf tym magifiracie rozpocznie fię.

W fzyscy zatem kłórzyby do rzeczoney maffy iak owe p r e te n s je , czyli to dłużne, lub 
też z naflępjłwa pochodzące m ieli, na wyznaczonym m ieyscu , i  czajie, Jławić ftp u o im m i . 
gdyż inaczey zftawaiącerui pertraktacya rozpoczęta i  ukończona zojianie. 

jJa-n w Krakow i" dnia ig  M arca  1S02.
W  słabości J W . Prezesa.

M .  jjjjp/ imann.
W . Lichocki.
Krzyżanow ski.

Z  Rady M agistratu C. K. Stołecznego M iasta Krakowa.
K ozłow ski.

M agiftrat M iafta C. K. Stołecznego K rakow a, wfzyfikim komu o leni wiedzieć należy  
ninicyjżym  Edyktem podaie do wiadomości: i i  gdy Kasper Krem er przeciw ko w fzy fik im  
wierzycielom  którzyby do domu i gruntu M ayznerow skie zwanego w w ydziale 'ycirn tegoż 
m afia p o d  Nr cm 82 leżącego, Jakiekolwiek p ra w a , i  pretenffye. mieć są d zili, o wykazanie 
takowychże fitu ich  p r a w  albo in a c z e y , a że b y  onym  wieczne milczenie nakazane b e lo , żałob t 
do tegoż magifiratu p o da ł i  o pomoc -u tuteyfzego sądu doprafzał się i tym koncern drugi do 
jlawienia się wfzyfikim wierzycielom termin na dzień  7 miejiąca Stycznia r. b. godzinę 10 
naznaczonym będąc, d h jn ie  flawieniii fię  na nim ia kiM olw iek bądź w ierzy cypli u p ły n ą ł, a 
gatem h i  niejławienie fię wfzyflkic-h iakichkolwiek bądź w ierzycieli biorąc do wiadomości 
sądówey. s " :

W fzyscy w ierzyciele którzyby do w zw yż wyrażonych w łasności iakowe praw a i  pre~ 
iensye m ieć rozum ieli, na dzień  11  miefiąca Czerwca r .b . godzinę 10 ranną przypozyw aią  
się , ażeby się na tym $cim ofiatni raz naznaczonym term inie, jla w ili , i  służące sobie pra­
n a  p o d  rozciągnienieni na 'neSĄ kary prawam i C.K.  p r z e p is m e y , okazali,

D a n  w Krakowie dnia g M arca  1802.
M . U' ohlmann.
W . Lichocki.
Krzyżanow ski.

Z  Rady M agifiratu C .K . Stołecznego M iafta Krak.
Sebas: K awski.

Magifirat Miafta C .K . Kazim ierza p r zy  Krakowie J P  Stefanowi Knkowajowi mie- 
fzczam  iowt, kupcowi Kazimierskiemu te> az nieprzytomnemu ninieyfzym ogłojzeniem wia~



efamo czy m , ze P. Stanisław M alew ski naprzeciw niemu żałobę do tuteyfzego sądu  o za­
płacenie resztuiącey summy 565 z ł. poi. gr. 1 w raz zp ro w izy ą o d  dnia 8 Pa uziem ika  igoo 
reku tądaney, po a u ł, i.o  pomoc ile słufzttośił pozw ala p r o sił.

Gdy zaś M agiftrat uiteyfzy n iew ie, gdzie on teraz za m iefzh u it, lub czy wcale za 
granicą, zo jlu ie, temuż J P . Stefanowi Kokowaiouui patrona w osobie J P . Jacka Bienkie- 
w icza P. 0. D ra z  lego niebespieczeńjłwem i na iego kofzt zajiępcą pojlanow ił, z  kth-ym  
proces ten jlosownie do uflawy sądowey przepisu  rozpoczętym i ukończonym będzie. A  
przeto Edyktem  ninieyjzym tenże fP . Stefan Kokoway napomina f ię ,  aby wczafte p r z y ­
zwoitym  to iejl dnia 15 miefiąca Czerwca roku bieżącego 1302 o godzinie 9 ran.ity osobi­
ście ftaw it f i ę , albo ieźeli na fw oię obronę ma iakie dowody zaflępcy poftmowiunemu w cze­
śnie p r ze s ła ł, albo innego patrona fobie o b r a ł, takowego sądowi tuteyfzemu wymienił i p o d łu g  
p rzep isó w  tych śrzódkow prawa u ż y w a ł,. które do fw ey obrony za nayskuiecznieyfze osą­
d zi , inaczey .wjżelką niedogodność do fw ey obrony wyniknąć mogącą sam sobie p o dłu g  
brzmienia C. K ■ prauu p rzy p isa ć musi. D a n  na sejjyi M agifłratu M iafta Kazim ierza dnia 

Marca 1802 roku.
\.m D o trza ń ssi Prezes.

Szymon Rotkiewicz.
Szczepan D unicz.

Z  R ady Magifłratu Miafła K a dmierza.
Adam  Ekielski syndyk.

C .K  sądy fzlacheckie Lubelskie Gallicyi zachodniey ozna^maią tym. E d  fitem  U f-  
Francifzce z Poświatowskich M ocholskiey , Anaftazyi z Poświatowskich M alinow skiey, ze  
staro zakonny Leybus Dawidouuicz przeciwko nim i.. M ich a łow i, Ignacemu, Kaw er emu Po- 
dwiatowskim braciom tudzież Terejśie z  Poświatowskich KrukowsHey , Jb':efoivi ff*ino- 
grodzkiemu małoletniemu w ajjyfłencyi oyca fw ego Ignacego W  ino grodzkie g o , u  sądów  
tych w sprawie o zapłacenie summy 2500 zł. poi. c.s.c. żałobę na nich p e d a ł , i  o pomoc są­
du ile fpraw iedliw ość 'boymaga doprafzał się.

Gdy zaś sądy te nie matąc wiadomości gdzie oni zoftaią , lub czy wcale w C. R-l kra- 
iach dziedzicznych znayduią się , im patrona tuteyfzego Ur. Zarańskiego,\z ich fzkodą i 
ich kofztem zafiępcą pofian ow iły , z któr cm proces ten p o d łu g  ord/nacyi sądowey rozpocz­
nie się i ukończony co fa n ie; oni przeto Edyktem ninie-fzym  tym końcem .pominałą s ię ,  
ażeby wczas i e przyzw oitym  to ieft w  90 dniach fam i Się fl u w ili, albo ieźeli takie 
maią praw u swego dow ody, te zafiępcy wymilczonemu vucze.mte p r z e s ła li,  albo na 
koniec innego patrona ohtaii~' tego tą in m  tym 'w ym ienili, i pogłiig przepifoW  tych s n ó d -  
ków prawa u ży w a li, które do obrony fwey fpraw y za nayskuucznieyjze osądzą , g d y i  
inaczey wfzclkg niedogodność z zaniedbania wynikającą p o dłu g  opiewa c . K. praw  samiby 
sobie p rzyp isa ć byli winyl.

D an w Lublinie dnia 3 Lutego 1802,
Gołafzew ski.
Purtscher.
Grufzecki.

Z  Rudy Ces. Król. sądów szlacheckich Lubelskich  
Gallicyi zachodniey.

Sahaneck.

C. K. Sądy Szlacheckie Lubelskie Gallicyi Zachodniey oznaymuią tem Edyktem  
J u .  IK jąiitom  M a cieio w i, Stanisław ow i, Jan ufzow i, Karolowi i Jozefow i jabłonow skim  
że  J O . X ż P  Francifzek Sapieha, Karoliną Sołtykowa Anna Potocki M arianna Puhynina i 
E m ilia  J e lsk a , tudzież hrabia Stanic ław Sołtyk nabywca praw a od AU xandra X cia Sapie­
hy u sądów tych w sprawie o exekucv'q do Prowentow D óbr Wysokiego i Z ik r z o w k a , w 
sumtnii 9261 z ł .  poi. c.s.c. żałobę na nich p o d a li, i  opomoc sądu ile fpraw iedliw ość wy­
maga doprafzali się.

Gdy ztiś sądy te nie maiąc w iadom ości, gdzie oni zoftaią, lub czy w cale w  Ces 
K r. kratach dziedzicznych znayduią s i ę , im pairona tuteyfzego Hukenschmida 1 z ich 

fzkodą i  ich kofztem zajiępcą pofianow iły , z  którym proces ten p o dłu g  ordynacyi fądowey



rotuoeznie się * i  ukończony zoftanie oni p rzeto  Edyktem nmieyfzym tym koncern upojni 
n a ta s i i , ażeby w czasic przyzw oitym  to iefl: dnia 12 M aid  r .b . o godzinie 9 z rana sarn* 
s k  '(iarnli, albo ie ie li iakie matą prawa Jwego dowody , te zajłtpcy 'iwyznaczonemu wc?.e- 
stre- p r ze s ia li, albo na koniec innego patrona obrali, tego sądom typ* w ym ienili, * po- 
d iti przeph-u tych irzódków praw a u ży w a li, Jtór* rfo obron'/1 fw ey fpraw y  Z4 neysio 
lecznic ij'-e osądza , gciyi inaczey wfzelka niedogodność*? z zaniedbania wynikaiąoą p odłu g  
opiewa C. iC  praw  samiby sobie przypisać byli winni.

D an w d ublinic d. 4 Lutego Tgo2.
Gołaszew ski.
Lurischer.p^

M  imich. „
Z  Rady. C. K- Sąd: Silach: Lubel: G a licji Zachodniej.

Sakanek.

M a p jlra t C .K . M iafla W iślicy z cyrkułu Kieleckiego, ninieyfzym F.dykiem w iadi*  
mo czy n i, i i  oddalonemu fię  od kilku czas ‘J ó z e fo w i JpdrzeiowsM s mu zegarm ijlr/>w i,gdy  
iego mieysc-e bawienia wiayltmt nie ie fl: publikowane zo jla ło , i e  za iego p r z e z  publiczną  
lic tac'- a iprzednne ruchomości zebrana kwota trzyfla czterdzieści i dwa I n  342 złotych  
poi. 26 g ro jiy  do depozytu ' w ziętą ęofla la , i dla tego iemiiyto w tym zam iarze do w ia d )- 
nu rei podaie s i ę , ażeby się on lub iego sukceflorowie oto przyzw oicie zg łosili się i  dofl a 
tecin m opatrzeniem le Jtynyacyi, ponieważ inaczey sądownicze urządzenie tylko p r z e z  sąd  
przepisany czas walor m a, potym zaś pieniądze temu któremu się praw em  natężą p r zy -  

ądrone zojlaną.
D zia ło  fię  w m ieście W iślicy na seflyi magiflratuahuy dnia i g  miefiąca M arca  Xg02,

Grzegorz Romański Prezydent.
Ad ar Kocoliński
Stanisław Grelowicz.• - , '

Na dniu 1 Czerwca  1302 roku będą w K ancelaryi zachodnio G a licyyskiey  eidmtni- 
jtr a c y i dobr rządowyok w Krakowie pod iSrcm domu Ą§6 o 9 godzin ie zranci az do 12 
na przedn ie* iu  znayduiuce sic  , i nowo wystawione Kameralno M ły n y  < du/udzirstu 
fiotac/i wraz z stępa na 3 po iW itr nnstępuiące lata zacząw szy od 1 W izesn ia  1&02 
nayu.it cey o f i  iruiącrm u przez p u bliczn i lity tn iy a  W arendę wy puszczone.

P rzy tym podaie się do ptiw szechniy w iadom ości:
Po p ie w s z e  l i  Ż y d z i od t e j  dzierżaw y zu p ełn ie  są w y łą cze n i, ta k ie
Ho drug e. tylko uczeni m łynarze do tey dzierżawy p rzyp uszczen i będą
Po triec  e. Ten , który nie d/u s ieb ie , l e c i  Ma kogo innego licytow ać c h c e , p o • 

Winien się wpt zady podług prawa przepitan 1 plenipotencyą w yw ieść.
Ho czw « ice. Każdy licy ta n t p o w in ien 'p rzed  licyta cya dziesiątą częsc fiska lln ey  

ceny za radium  z ło iy c ,  i na ten czas wolno mu bodzie wraz z inno,ni licytow ać  , g d r-  
by s ę zas te przypadku p r iy  zatnie,zoney dzierżaw ie n ie u tr z y m a ł, złożone p rzez n ie­
go vad,um po skunczoney lic.ytacyi powrocone tnu będzie.

Ho nią e. Powinien się licy tant w yw ieść, iż  iest w stanie kaucyą wyrównywa.- 
iącą m ezm e ojiarowanuy arędowney su m m ie, zaraz po m tram issyi do tey dzierżaw y  
z ło ż y ć .'

s io sie . Summa arędowna powinna co p 0ł  roku antycypatyw e bydź wypłacana.
Po sioiioie. Każdy m aiący eh cc licytow a nia tuoze sic p rzed  licy ta cy a  o a rtyku ­

łach. dz erżaw nych w C. K  kaacellaryi dobr rządowych adtninistracyi dow iedzieć.
Po osene. Cena ritru ,szego ogłosu na rok w ynosi 6304 z ł .r y n Ą S t

«Z p. K . zachodnio G allinyskiey adm inistracyi dobr rządow ych.
W  Krokw ie dnia 1 Lutego  1802.

D iesing , sekretarz.

Per Cces. Reg. Forum Nobil, L ublinen. tnedio prees, K d ic ti succcssoribus olim H y ■ 
a cin th i D yski u u nomine &  D em icilio  ignotis in sin u a tu r, successioneiti post eundetn 
h io fo r i  p ertra kta ri £/ pro curatore ad L it e s , udw catum  Zarań ski constitutum  e s s e ,



ifuarc ipsi hisee c ita n tu r , lit dcclarationem adcundas v e l repndiiniae kaerelitatis tum  
iegitirnutioriam de sua com petentia in terminu unius anni &  6 septim anaruw eo cer tiu i  
h u c e x h ib c a n t , quo secus per tractatio hujus successionis in omnibus suis uartibus 
cum constituto curatore assum etur, &  ju xta p reescr ip lu m  Cod, Civ. part: I I , procede- 
tur. D a t L u b lin i die  3 Febr. 1802.

Gołafzewski-
Gruszecki.
Munich.

E x  Consili Cccs. Reg. Fori Nobilium Lublinensis G a lk u  OcciJent:
Sahanck.

jg>
C, K. Sady S zla checkie Lubelskie Galicyi^ Zachodniay oznay muia ninieyszym  

E d y ktem  w szystkim  , komu tylko o tern w iedzieć n a le ż y , iż  na zadanie opiekuna po 
niegdy Ur. Samuelu Czy/nbaiewiezu pozostały  ch m ałoletnich core/c la na Sobolew skie­
go i krew n y ch, względem przedsięw zięcia licy ta cy i dobr sierocińskioh P o ło sik  i  Dom- 
browica w cyrkule B ialskim  Lezących, p odłu g d cta x a cy i p rzez komornika C zarnockie  • 
go uskutecznioney , ktorey d zieło  każdy tego potrzebuiacy w sądowny reg istra tur.e lub  
p rzy satney licy ta cy i p r z e jr z e ć  m o że, w summie , a to Folwarku Dąbrow icy z ło , poi, 
14653 , Folw arku zas Połoska  33663 z ł .  poi. sądownie ocenionych , termin na dzień  5 
jyjaiu Roku  1802 o godzinie ytey zrana -ustanawia się , w którym  to term inie wię 
ceY daiacy dziesiąta cięs 'ć  summy szaczunkow ey natychm iast w za kła d  zło ży  , ca łą  
zas' summę sprzedarzy w przeciąku roku tednego od aktu lic y t a c ji  do sądowego depo 
Żytu w y liczy , do ktorego to Czasu w ystarczoiucą kaucyą na m aiątku nieruchom ym  
zapisana a dla w iary bespieczeństwa zaświadczeniem  regenta opatrzona przed oddaniem  
sobie dobr przyw iedzie , lecz od tey  summy z licy ta cy i w ynikaiącey od czasu lic y ta ­
cy i aż do uskutecznienia za płaty  prow izya po 5 od 100 tgory  -za każde półrocze , a 
Ztlty m za pierw sza połow ę roku p r iy  nabyciu w ła sności dobr opiekunowi m a ło letn ich  
za kwitem  wy p ła ci, a i 10 przypadku gdyby, lub przed potowa r o k u , lub leżeliby  s u m ­
ma z licy ta cy i w ynikaiąca na d a lszy  czas za opłacaniem  prow izyi u nabyw cy zosta  
wioną b y ła , iedna lub druga z m ałoletnich dla wydania zarnąi albo z iakiey inney  
p rzyczyn y podczas trwaianey ieszsze m ałolatnoścl z w iedza nayw yiszego opiekuna  
summy iakowey p o trztb o w a ła , w ięc wypowiedzenie tn e c h  m iesięczne z obu stron się  
ustanawia, D a ley  wiecey daiacy podatki gruntowe o p ła c ie , d łu g i realne , które się  
tylko sprawiedliwe okaża na siebie do w ypłacen ia p rzj iąc p-ity/n koszta za naięcie łą k  
na stronie leżących i  naięcie 4 rolników na ea lv  rok z obowiązkiem  odprawiania robot 
żniw a do Folwarku D ąbrow icy, niem nicy za naięcie radet do uprawy gruntów Dąbrowi- 
ck.ich poniesione , ile  tylko dowodami stw ierdzone be lą m ałoletnim  powrocie iest obo- 
IVialany. y i poniew aż Pan Franciszek K ryeki fo lw a rk  Połusek trzelęt nim dzierżaw y  
kontraktem  od 24 Czerwca  1800 p o ezj naiącyrn się posiada więcey da-ący aż do końca  
tr iech le tn ie y  possessyi tegoż Folwarku dzierżaw cy nie o d b ierze, lecz więcey daiącemu  
z  summy gooo z ł. poi. za trzy lata zapłaconcy wypadaiąca kwota z -\I tssy pupiiarncy  
botiifikowana będzie, A  zatym wszyscy kredytorowie na rzeczonych dobrach P oło sek, 
i  Dąbrow ica do Massy m ałoletn ich  należących z ich  przy le g ł ościam i bespieczcństwo  
m aiacy na tenże sam term in, nieoczekuiąs osobnego w ezw aniu, przyw ołuią s ię ,  a to 
n a  fu n d am en cie nadwornego urządzenia pod Kii Sierpnia  1797 g d , t  c i ,  k torz? się na 
ustanowiony m term inie nie sta w ią , ani przeciw ko nabywcy , ani do sumy ch dobr p ra­
wa więcey niernaią, lecz swego zdspokoienia z summy sp rzeda ży, lub z innego niegdy S a ­
m uela C fjm b a iew ieza  m aiątku poszukiw ać m uszą.

Gołafzew ski.
Purtscher.

Przez C. K- Sądów Szła ciec. Lubelski Galicyi Zachód; 
Dan w Lublinie £9. Stycznia 1S02.

Sahanek.


